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Rząd Tymczasowy Król: Pol: powołał  Radcę 
StanuMale :  L ubow idzkiego  do kierowania wy­
działom Przemysłu i Kunsztów w Kommis: Rzą- 
Spr:  M ew: i Pol.; zas Prokuratora Crlctssa Za- 
s tępcą Sędzit  go Appel:; a Romana Ostrorngc- 
kiego  Assesora, Zastępcą Pisarza Sądu AppeL'.

Dla 7rga Dzieci  osieroconych przez zgon 
otrojga Rodziców,  wczoraj od N.  N.  złożono 
W Redakcji  Kurjera zł: 30. — Do Redakcj i  Ku- 
r j e l a  iakiś nieznaiomy przyniósł  lis t za staw ny  
na złotych 3 0 0 ,  bez kuponów,  oświadczając 
aby został sprzedany a wzięte za niego p ie ­
niądze oddano ubogim. Redakcja posłała go 
do Dyrekcj i  głównej dla przekonania się czy­
li n icnale iy do liczby zgubionych przez k o ­
go , lub podobnie;  i w istocie pokazało się że 
ten list b y ł  podany przez właściciela iako 
•kradziony.  Redakcja złożyła go przeto u P i ­
sarza Dyrekcj i  W.  D rew now sk iego ;  właści­
ciel za udowodnieniem może go odebrać;  lecz 
p r z y tem będzie łaskaw i z tej  summy iakączęsc 
udzieli  na drzewo dla biednych.

W e d ł u g  kursu wczoraj ogłoszonego,  D u ­
katy nowe holenderskie przednią po zł. 20,  
kupuią po zł. 19 g r .  20. Rossyjskie Assy- 
gnaty "kupuią po zł .  78. Listy zastawne prze-  
daią po 8 9 , ' k u p u i ą  pto 88. Obligacje udzia­
łowe przedaią po 360.

Dziś w Kościele OO. K a p u cyn ó w  odbędzie 
się żałobne Nabożeństwo zaduszę  ś. p. Toma­
sza S iem ią tkow skiego  J ene ra ła  wojsk Polskich.

Jeden z Obywateli  Wdz twa Krakowskiego,  
tego lata wracaiąc od wód mineralnych,  gdy 
do iednego z miasteczek w *** z a ;e c l n ł  na 
nocleg; Gospodarz zapytawszy o iego nazwis­
ko,  z największem uszanowaniem zaprowadzi ł  
do najpigkniejkszego appar tamentu tej ober -  
ży, a’gdy podróżpy oświadczył,  że po t rzebn­
ie ' t an ie j  slancjj, oberżysta odpow ied z i a ł ,  if 
za ten appar lament  tylko tyle weźmie ile za 
mały pokoik.  Wkró tce  przyniesiono wiecze­
rze , złożoną z kilku wyśmienitych po traw,  
wino stare,  Cukry, tor t  i tp.  Służący podróż-  
nego rozbierając go, porządnie podchmielony 
opowiada żc i iego, i s tangreta częstują w tej 
oberży tak iakby na iakiein weselu.  Nazaiulrz 
rano w srebrnych  naczyniach przyniesiono k a ­
wę a przyniej  rozmaite przysmaki;  służący zno­
wu opowiada że do kocza pańskiego napako* 
wnno różnych pasztetów , wina , owoców etc. 
Zdziwiony podróżny każe podać rachunek;  Go­
spodarz przynosi kar tkę z napisem po polsku 
, ,z Pańskim ojcem kwita“  Podróżny żąda ko­
niecznie aby mu tak grzeczny Gospodarz wy­
t łumaczył  tę zagatkę,  na co usłyszał  opisna-  
stępuiącego zdarzenia:  , ,Moi Rodzice miesz­
kali w Krawkoshicm . , kochali mnie ba r dz o ,  
a żem by ł  psotnik i figlarz niekaral i  za wszel­
kie  zł e sprawki;  umarli  prawie w iednym cza­
sie i ia zostałem biedakiem;  musiałem przyiąć 
służbę u Pańskiego ojca, i tam p ła tał em psoty,  
nakoniec za ieden figiel, o którym muszę za ­
milczeć,  dostałem od Pańskiego ojca 12 ba ­
tów, i odprawę! To zmieni ło wszystkie moie 
postępowania,  od tej chwili zacząłem być in-



c z ł o w i e k i e m ,  d o s t a ł e m  s ie  do S - l a - l a
^  S a x o n J i: «  ° d  l a t  3 c h  i e s t e m  i n t e r n  

ł a s c i c i e l k i  t ej  o b e r ż y  i 5._y,^ia k o  i e d e n  z „ a i .

^ Y ł b l 7 ł !T h ’ C- ' 7 °  b}' m P e w n i e  m e d o ś w i a d -  
i /  p r !  J  P , e g °  ° J ca a m e go  d o b r o d z i e -
s y n e m  „ " " T *  S, f  WMO,'aj źe P a n  i e s ‘e* - Ł -  s y n e m  u z n a ł e m  za n a j m i l s z y  o b o w i ą z e k  do
g o s p o d a r s k u  w y w d x i e c z y c  sie  i dnło ^V, t , ^ d o ł ą c z a m  n a i -

Si ln ie j szą  p r o ś b ę  a b y ś  p r z e i e ż d ż a i a c  p r z e z  to 
m i a s t e c z k o  r a c z y ł  zau«?f» 'i* • >
s w o ią  o b e c n o ś c i ą . * 4 m n i e

M n i e t e r f  Z g U ' ~ ~  N ■ C E S A R Z  o c z e k i w a ł  w 

l e c z n o s c  J e n e r a ł  A d j u t a n t a  X c i a  A l e x :  ,Ss c . e r .

S « f a 7 e f  D  1 - ł 0 t ą  w J sac ẑ o n 3 b r y l a n t a m i ,  a
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■ P- w l e Iu loclati u t r a c i ł o  ź j c i e  Armja p ó ł .
nocna wojska F r a n c u s k i e g o  i es t  tera* w naj le-  
Ps*yro s tanie ,  K ról F r an c uz ów  o ś w i a d c z y ł  l i t e ­
go po wodu s woi e  z a d o wo l e ni e  n a c z e l n i e  dowo-  
1 *ącemu tą ar mją  Don osz ą  z A m e r y k i  p ó ł ­
nocnej  ze  na wy s pi e  S.  T o m a sza , pow st a ł  bunt  
■nigdzy t a me c z n e m i  M u r z y n a m i.,  którzy Żą- 

* i u w ol n i e n i a  i wzbranial i  s i ę  pracować  w 
Plantacjach.  Kząd z a sp o k o i ł  mu r z y n ó w  p r z y .  
*nawSz y i,„ s w o b o d y ,  z tern z a s t r z e ż e n i e m ,  
« e b y  powróc i l i  do  pracy.  _  W ł a d z a  miasta  

a io n y  ( w e  F r a n c ji )  a res z t ował a  Pana K lin d -  
JOrt p o u fa łe g o  X ti* " R m n ś tv ic k ie g o ,  który wraz  
* A e i e m  od n i e j ak ie go  czasu bawi  w Irm mi e-  
oic; po 2 4  go dz inac h t enż e  z os t ał  uw ol n i o ny .  

D o m y s  a.ą sig i e go o bw i n i on o ,  iż. na l eży  do 
s t ronników K a ro la  X .  X i ąż e  I i  m a g i c k i  ma 
0 to p r z e s ł a ć  sk argę  do P a ryZ a .

W M a d r y c ie  ( do n o s i  d z i e n n i k  m o d y )  znaj-  
>>1° s i ę  teraz  Artysta m u z y c z n y  i aki ego  ni-  

v nie  b ył o;  iest to g łu c h o n ie m y ,  k t ó r y  m e ­
t an, czn . e  w y u c z y ł  sig ki lkanaśc ie  K o ńc e ,  tdw

^  roi t epj ani e ,  i w yk o n y w a  ie  bez  b ł ę d u !  _
A M a r y lu  n i e da wn o  umar ła  żona i e d n e g o  z 

( Iwokat ów,  z mart wi ws zy  s ig n i e z m i e r n i e  ł.e 
Koleżanka dos ta ła  od s w e go  m g l a  S z a l  

wa*dzo . p i ę k n y ,  a ona t a ki eg oż  daru n i e m o g ł a  
Vm°dz od s w e go  mę ża  aż tyle  n i e g r z e c z n e -  

łv T "*'**“ k l iką t yg odn iami  w i edne j  z m a -  
^ c b n ad mors ki ch  wsi l i a la b r j i  w K r ól e s t  » ie 

o o h la n s k ie m , g d y  w ic h e r  w y w r ó c i ł  sta- 
dr z ewo ,  z na l ez i on o  pod k o r z e n i e m  kam ie ń  

? * ' ^ 7  ł o k , e ć  '.nai 1«y ś r e d n i c y  , na kt ór y m  
Jduie  s ię  napis  k t ó re g o  ni kt  dotąd n i emo-  

‘ w yt ł u m a c z y ć .  L i te ry  są ł a c i ń s k i e .  Żaby-
^  ten musi  b y ć  n i e z m i e r n i e  d a w n y  W  Ilzy -
i ‘° t r 8 °  lała z na jdow ał o  s ig bardzo m a ł o  cu 

N i e m c ó w . —  E x  D e j  A lg i e r s k i ,  w y w i ó z ł  z 
ł  i. P a r y ż a  2 K o b i e t ,  z kt órych i e d na  u- 

y  go l ę z yk a  f r an c u z k i e g o ,  a druga zabawia

m u z y k ą ,  każda ma iuż lat  50 .  —  W  T lis ip a -  
n / i  wojsko o t r z ym a ł o  rozkaz aby o db y w a ł o  m u ­
sz trę  c o d z i e n n i e  ; i ed na k gaz et y A la d ry c k ie  
luz k i l ka k ro ć  d o n io s ł y ,  ie  pokoj  zostanie  u t r z y ­
m a n y m .  K ró l ew i cz  Don. M ic h a ł  us tawi czni e  
wzywa Króla H iszp a ń sk ie g o  o pomoc.  —  G a ­
zeta z rozkazu S u ł t a n a  wk r ót c e  z a cz ni e  w y .  
c ho dz i ć  w S ta m b u le ;  w yc h o d z i ć  zaś b ę d z i e  raz  
w t y go d n i u ,  a pr en um er a ta  ko szf u i e  12 0 pia* 
stów r o c z n i e .  S u ł ta n  zachęca  bardzo  aby ta 
nowość  ut rzymaną zost ał a  w i ego  państwie .

U r z ą d  M u n i c y p a l n y  M. S .  W a r s z a w y .  O r ł a -  
sza,  iz r obo ta  o k o ł o  wy wó zk i  nieczys tośc i  ze S t a r e ­
go ka n a ł u ,  w ul i cy  Buga j  w y d o b y t e j ,  n i emnie j  i z i e ­
mi  z hywa i ąc e j  z p o wo du  z g ł ę b i e n i a  w t e m ł e  mie j ­
scu k a n a ł u  nowo d ane go ,  puszczana  b e dz i e  w e n-  
t  rep ryzy na j mni e j  ź ą d a i ąc emu ,  p r z e z  p j b l i c z n ą  l i ­
c y t ac j ą ,  k t ór a  wet .  21 b. m.  o g odz i n i e  4t e j  ż p o ł u ­
dni a  w Ra tus zu  g ł ó w n y m  w W y d z i a l e  A d m i n i s t r a ­
c y j ny m o d b ęd z i e  sio. P r z y s t ę p u i ą c y  do l i cy t ac j i  
z ł o z y  vad juu i  w kwocie  z ł :  100. Re sz t a  w a r u n k ó w  

d i azdego  czasu w Sekre t ar i ac i e  J e n e ra l n y m L r z e d u  
Mu n i c y p a l n eg o  p r ze j r z an ą  być może.  —  Re fe r enda r z  
S t a n u  P r e z y d e n t ,  J. B a s z c z y ń s k i .  —  S e k r e t a r z  J e .  
ne r a l ny ,  G.  J a h o i k o u s k i .

P R Z Y J E C H A L I  J ) o  w a r s z a w y .
R a dz i ck i  Józ:  oby:  z C z a r no c i u ka ,  ZbierzcI ioWski  

Sędz i a  Pokoiu  z S w i n k o w a ,  F i e k u t o w s l u  Sta :  oby:  
z ó a r ą b ,  Ra ko ws k i  b r .  oby:  z K o w n a t ,  F i nk e l s z t e j n  
Ba ronowa  i L e du c h o w s k i  Józ:  Rra :  z Si edlec,  R z e ­
wuski  Joz :  oby:  z Kos t e k ,  D m i e l s k i  X. P robos zcz  
z K o n ar  Gos tomska  Gar: oby:  z B udz is zynka ,  Ma-
ł o i a  z w T , '1,‘ * K * ° PO ' *y»» .  Bl ume r owa  J e n e m -  
w 7 -  ■ V! ? 1*n 0 w *> Z »ff“ « k i  Kar :  oby.- z B ł e d o w a ,
W i s n i e w s k i  D o k t o r  z Nowego-  mias t a ,  S t adn i ck i  Mi-  
*/ - °  * O j r za n o wa ,  J e r z m a n o w sk i  Kar:  oby:  z

Ga l ews ki  Jg :  oby:  z Ruszczą ,  Lube c k i  Ka-
X ąze  Z W r o c ł a w i a ,  L e na r t o wi c z  Xi.-idz P i i a r  z 

ra i -yża ,  Byszewsk i  F lo r :  oby:  z Drzewic^  Boianow-  
p i°-Z* A J  . Z K r z y mo w a ,  S iemi anowska  Mar;  oby :

, - rf*, -1*- .  , , nen 'ski  Józ:  oby:  z K a c z k o wi z n y ,  Z a ­
b ł o c k i  Jo z :  oby:  z Ja l i szewa.

D O N I E S I E N I A ,  
m ł o d y  c z ł o wi e k  k tó r y  sz lu k ę  DYSTTLOVVANI A

Wódek d o skona l e  p os i a d a ,  ż y c z y  sobie o bj ą ć  z a r z ą d
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jakiej  fabryki  wódek i l ikierów.  Osoby któreby 
chciały mu powierzyć t akowy obowiązek,  zechcą 
s ię  zgłosić do Bióra informacyjnego.

Bt oby  w i a ł  do sprzedania K O C IO Ł miedziany 
doży  lub maszynę Pistorjusza lub p ó ł  pistorjusza,  
oraz SASKI ;  zechce się zgłosić pod Nr  680 ul ica 
Leszno do właściciela domu.

Wiadomo się czyni:  iż w d. 91 b.  in. i r. o go ­
dzinie lOtej z rana i dni  następnych w domu pod 
Nr  523 przy ul icy Podwale przez l icytacią dobro-  

0  -wolną sprzedawane będę różne przedmioty k ramar ­
skie,  ' i ako to:  książki ,  skrzypce,  gi tary,  berlacze,  
sz czo t ki , mosiądz i t. p. przy nieus tępnym uiszczeniu.

P r z e d  ki lką  dniami zgubiony został  W E X E L  na 
zł :  1800, pod d. 11 Października r.  b. wystawiony,  
na itnie Joska Git iner przez kupca Moska Miclilo- 
yriesra Kona; ostrzega się aby takowego nikt  nie na ­
b ywa ł ,  gdyż iuż ost rzeżenie nastąpi ło,  a znalazca 
gdy odda do Michlowicza Kona,  ulica Boni f rater ­
ska Nr 2112,  ot rzyma nagrodę.  ^

Na skutek żądania wdowy z SSrów benefifcjalnych 
ś. p. Ludwi ka  Parysom,  tudzież  z mocy Uchwały 
Rady Famil i jnej ,  i dozwolenia Prezesa T r yb u n a ł u  
Mazowieckiego,  ruchomości  po tymże Parysocie po­
zostałe ,  składające się: ’ mebl i ,  sprzętów domowych,  
powozów,  garderoby,  pościeli ,  biel izny ji tym po ­
dobnych przedmiotów,  tu w Warszawie przy ul icy 
Niecałej  Nro 614 lu t :  M. d. 23 m. i r. b. po p o ł u ­
dniu  o godzinie 3ej\ .'Zaś dułem wprzód to iest 22 
m.  i r. tychże o godzinie 3ej po połudrt iu w P ra dz e  
p o d  Warszawą,  przy ul icy ^kołowej  Nro 251 r ze ­
czy do tejże pozostałości  należące,  iako to: dr ze ­
w o  budowlane,  wapno gaszone i niegaszone,  cegła 
i dachówka,sposobem l icytacji ,  w terminach takow ych 
I w  dniach następnych wyprzedane z o s t a n ą . —  R e ­
lent  Powia t u  Warsa :  M a rc in  C iechanow sk i .

Gdy nii są wiadome te osoby,  które w przeciągu 
mego uwięzienia podczas rewolucj i ,  pod pozorem 
szukania  papierów,  dopuścili  się zabrania u mnie 
rozmai tych rzeczy,  a mianowicie:  z srebra; wzywam 
prze to  niniejszem też osoby,  aby w przeciągu miesiąca 
iednego , od daty dzisiejszej , dobrowolnie zabrane 
mi  wróci l i ,  inaczej po u pł yn ien i u czasu przezna­
czonego,  będę przymuszony na iaw nazwiska i ch 
-wymienić i prawnie  ich poszukiwać.

J ó z e f  F r ied l inde j ' .
Niżej  podpisana wyprzedawszy zupełnie  swój HAN­

D E L  GALANTERYJNY,  będący przy  ulicy Sena;

torskiej  nu przeciw Kom:  R / ąd :  Wo jn y,  w pałacu 
zwanym Biskupów Kr akows kich /Nr  4^6 pod firmą 
Pio t r  Wel f f ,  chcąc nateraz zupełnie  intere^sa swe 
uregulować,  wzywa niniejszem każdego ktoby <lo 
niej  jakąkolwiek miał  pretensją,  aby się raczył  zgło-ić 
do wyż rzeczonego handlu,  gdzie mu mieszkanie 
iej wskazanem zostanie; wzywa oraz nnjnprzejmiej  
wszystkich którzy iej winni  pozostal i ,  aby przypa* 
daiące należytości  najdalej  w przeciągu Betu tygo­
dni  spłacić raczyły,  gdyż w przeciwnyrn razie,  zmu­
szoną będzie,  na drodze prawa takowe poszukiwać.

K a t a r z y n a  W e l f f .
W  dniu  17 ł>. m.  skradziono T k O M O K  skórzany 

faledrowy,  sprzączki  obszyte w zielony safjan,  w któ­
rym znajdowały się następuiące r 2 ecz„y; płaszcz bron-  
zowy sukienny,  ki taiem podszyty;  czapka l i tewska 
sobolowa; kapota ki laiowa czarna;  pas raczymoro-  
vvy; 2 koszule;  prześcieradło;  poduszki  z poszewka­
mi płóciennemi  czerwoneini;  l ichtarz s rebrny wa­
żący ł otów 37; paczka srebra zwiniętego w k ł ęb ek  
łolów'  27; tom Biblji  d r uk  z Sławna.  Ktoby wyśle­
dz i ł  sprawce i doniósł  Kommissarzowi C y r k u ł u  5go,  
ot rzyma nagrody zł:  36.

Odebrawszy w koinmis par t / ą  świeżego SUKNA 
w wybornych gatunkach,  które  na postawy i na ł o ­
kcie za bardzo nizką cenę nabyć można,  także su­
kna ordynary j ne*  granatowe i szare po zł :  2 gr:  
15, zaś w lepszych gatunkach 10 ćwierciowe szero­
kie po z ł :  4  Pr: K5, niemniej  prawdziwy RUM Ja­
majka na garnce i wsporych butelkach po zł- 5 gr; 
5,  różne WI NA wystałe od ki lkunastu lat,  wyt ra ­
w n e  czyste,  i wcale stare , w zniżonej  cenie.  Ży ­
czący raczy się zgłosić do kantoru przy ulicy D ł u ­
giej Nro 550 obok Lasockiego d r ug i  dom od pl a­
cu Krasińskich wchodząc w dziedziniec gdzie szta­
chety żelazne po lewej stronie.  Tainże przyjmuie 
się prenumera t a  na O L E J N E  OBRAZY na płótnie  
po z ł :  12 i niższej cenie,  których wzory zawsze wi ­
dzieć można.

KOCZ nowy zfordekiem,  teraźniejszej  mody,  Ąry 
CHOMONTA angielskie z całym zaprzęgiem,  mało u- 
żywane  , są do sprzedania p r zy  ul icy Nowy-świat  
pod Nrein 1267.

W  dniu  dzisiejszym z rana na ul icy Senatorskiej  
zgubiono PAjPlERY w kopercie pod adresseui  do 
Rządu  Tymczasowego Król :  P o l . ,  znalazca raczy 
odnieść do Drukarń.^ Kur.jara,  za nagrodą.

Dziś rano 0. W czoraj w po łu d n ie  c iepła  stopni  Ą.


